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Nie musimy szukać
Boga w obłokach

Aleksander Zorin, poeta, Rosja

12-12-1998

„Droga" stała się dla mnie nie tylko
książką, ale także życiową prawdą.
Jej autor został moim bliskim
przyjacielem, kimś z rodziny. Stale
odwołuję się do tego dzieła, które
miało na mnie ogromny wpływ. [...]
Zajmijmy się na przykład problemem
rannego wstawania. Oto, co o nim
mówi Escriva: „Jeżeli nie będziesz
wstawał o wyznaczonej godzinie, nie
wykonasz nigdy twego planu życia."



Jego wpływ jest zauważalny od
samego rana. Ważne jest, abyśmy
zrozumieli, że nie musimy szukać
Boga w obłokach, gdzieś poza nami,
w idealnych warunkach. Trzeba Go
szukać tu i teraz. Escriva osadza
podstawy naszego spotkania z
Bogiem w codziennej rzeczywistości,
w sytuacji, w której właśnie się
znajdujemy. [...] Mówi, że nasza
praca może stać się okazją do
spotkania z Bogiem. Ja już dawno to
zrozumiałem. Pojąłem, że spotykam
Boga właśnie tu, w biurze. Poeta
prosi przez swoją poezję. Może
wydawać się to bluźnierstwem, ale
myślę, iż księża i spowiednicy
świetnie rozumieją gdy mówię, że
Bóg jest tak samo obecny w biurze
jak w kościele. [...] Gdyby ludzie
zrozumieli, że ich zawód jest
powołaniem, odnaleźliby Boga, a ich
spotkanie z Nim stałoby się głębszym
przeżyciem. To właśnie w tym
pomógł mi Escriva. Kiedy
przeczytałem "Drogę" bardzo



cierpiałem, bo nie umiałem się
modlić. I usłyszałem jak do mnie
mówi: "Mówisz, że nie umiesz się
modlić? - Stań przed obliczem Boga,
a gdy wymówisz słowa: „Panie nie
umiem się modlić!", bądź pewien, że
już zacząłeś się modlić. To już jest
modlitwa." [...] Szkoła modlitwy
Escrivy jest wspaniała, dużo lepsza
od wielu książek na temat modlitwy,
które czytałem. [...] W "Drodze"
Escriva mówi: „Najpierw modlitwa,
potem przebłaganie, dopiero na
trzecim miejscu - daleko na trzecim
miejscu - działanie."(„Droga" nr 82).
To naprawdę zdumiewające.
Jesteśmy tak bardzo zajęci naszymi
sprawami, mamy tyle rzeczy na
głowie... A on nam mówi, że przede
wszystkim mamy się modlić, a
później działać. Zadziwiające! I mówi
to w sposób tak zwięzły, że jego
słowa są niczym strzała. [...]
Pamiętam, że niektóre z tych myśli
tak mnie poruszyły, że stworzyłem z
nich poezję. Pozwólcie, że zacytuję



kilka wersów. Oto, co mówi Escriva
w aforyzmie na temat prawdy: Nie
obawiaj się prawdy, choćby ta
prawda miała spowodować twą
zgubę." („Droga" nr 34).

Idea wprawia cię w obłęd.

Trzeba ją ułożyć w wersy.

Nie ociągaj się, prawda nadaje kroku.

Pomiń wspólne słowa,

ruch myśli,

harmonia, są zawsze nowością.

Powtarzana prawda istnieje od
dawna.

Poeta nie jest oczywiście świętym.

Jego czas ucieka.

Bądź wierny prawdzie, mimo
przeszkód,

jak łagodny męczennik.



Wersy te odzwierciedlają osobowość
Josemarii Escrivy, który jest wierny
prawdzie Chrystusa nawet jeśli ma
za to zapłacić życiem. To jest
osobowość Josemarii Escrivy.

"Rozmowa o Josemarii Escrivie",
Moskwa, grudzień 1998.
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